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seny RENE 


CENA 
NUMERU 


PMI 


Numer telefonu 


prze- należy 
syłką pocztową . . otwarte wolne od 


Zagranicą. . . . . .„ mies. zł. 5—, kwart, £H— 


w uznaniu odniesionych zwycięstw przy zdobywaniu niepodległości i ogromnych 
zasług jakie dia narodu i państwa położył Wódz Naczelny — następca pierwszego Mar- 
szałka Pociski Józefa Piłsudskiego i dając wyraz powszechnym pragnieniem narodu i woj- 
ska — Pan Prezydent Rzpiitej, jako najwyższy zwierzchnik s it zbrojnych, postanowić nadać 
Generz nemu Inspektorowi Sił Zbrojnych gen. dywizji Edwardowi Śmigłemu-Rydzowi godność 
Marszałka Polski. | 

Uroczyste wręczenie buławy marszałkowskiej przez Pana Prezydenta Rzplitej od- 
było się na Zamku królewskim w Warszawie w dniu 10 listopada b. r. w obiiczu sztan- 
darów wojskewych, w obecności najwyższych władz państwowych, duchewieństwa, dele- 
gacyj pułków i przedstawicieli społeczeństwa. 

Ten kt podniosły będzie symbolem tego, co stałe się już wówczas kiedy Marsza- 
łek Piłsudski opuszczał na zawsze Belweder, aby spocząć w krypcie waweiskiej. W tej 


bclesnej chwili serca nasze rozdarła żałość ale równocześnie napełniła świadomość, że 
spuścizna Józefa Fiłsudskiego nie pozostaje bez dziedzica, że jest ktoś kto naiychmiast, 


niejako automatycznie ujmie rząd dusz i poprowadzi naród polski wielkim sziakiem przy- 
szłości. Ta ciągłość nieprzerwana ani na jedną chwilę jest zjawiskiem nieznanym dotąd 
bodaj w naszej historii. Było tragedią wielkich wodzów narodu, że odchodząc w wieczność 
nie mieli komu przekazać swoich myśli. Po raz pierwszy zdarza się, że dziedzictwo 
wielkiej idei i autorytetu przechodzi na Męża, który nie tylko nic nie uroni ze spuścizny, 
ale rozwinie ją na miarę stojących dziś przed Polską zadań historycznych. 


RE | | | E R 


Rozkaz Strzelecki. 


pracy dzisiejszego Związku Strzelece 


kiego. 
Warszawa. 10. 11. (PAT) Z oklazji Obywatel Marszałek Śmigły jest 
Święta Niepodległości i wręczenia bu: dla nas Strzelców Wodzem duchoz 
ławy  marszałkowskiej Generalnemu wym, a zarazem żywym Symbolem 


Inspektorowi Sił Zbrojnych Edwardo- 
wi Śmigłemu - Rydzowi — Władze 
Główne Związku Strzeleckiego wydae 
ły następujący rozkaz do strzelców: 


OBYWATELE! 

Dorocznym zwyczajem Polska Nie: 
podległa obchodzi uroczyście swe 
wielkie Święto 11 listopada — rocznie 
cę dziejowego przełomu — dzień zwy- 
cięstwa i triumfu. 

W dniu tym wraz z całą Polską 
składamy hołd najgłębszy, hołd dumy 
i wdzięczności — pamięci nieśmiertel- 
nego Wodza Narodu, który z upokoz 
rzenia niewoli wywiódł Naród do 
wolności i chwały. Ale w roku bieżąe 
cym dzień ten szczególnie dla Pola: 
ków, a zwłaszcza dla Strzelców posia* 
da znaczenie, 

Jakże radośnie biją dziś serca strze= 
leckie, gdy tegoroczne Święto Niepo= 
dległości rozbrzmiewa salwami dział, 
które obwieszczają podniesienie do 
najwyższej godności żołnierskiej 
Marszałka Polski — Edwarda Śmigłe: 
go:Rydza, którego Józef Piłsudski 
swoim następcą wyznaczył, któremu 


RE RZEZ 


on hetmańskie przekazał dziedzictwo. 
W strzeleckim  tornistrze Swą pia- 
stował buławę obywatel Marszałek 
Śmigły « Rydz, Józefa Piłsudskiego 
żołnierz niezłomny, dzisiejszy Arnii 
polskiej Wódz Naczelny. 


Strzeleckim szeregom świecił wzo- 
rem żołnierskich cnót ten rycerz bez 
skazy, Obywatel Wielki, Człowiek 
wspaniały. 

Dobrym słowem mądrej nauki i 
wskazań głębokich wytyczał drogi dla 


wielkości i prawości człowieka. 

W Święto Niepodległości, kiedy 
Pan Prezydent Rzeczypospolitej dokos 
na, tak zgodnego z potrzebą uczucia 
Narodu, aktu wręczenia buławy mare 
szałkowskiej Edwardowi Śmigłemu» 
Rydzowi, składamy Obywatelowi 
Marszałkowi hołd należny, gorące u: 
czucia karności żołnierskiej, obywatele 
skiej miłości i przywiązania, 

Obywatel Marszałek Edward Śmia 
głyseRydz — Józefa Piłsudskiego spad- 
kobierca, Narodu Wódz — Niech ży» 
je! 

Komendant główny: 
(—) Frydrych Marian, ppłk. 
Prezes: 

(—) Franciszek Paschalski 


DZIEŃ 11 LISTOPADA 
DNIEM ŚWIĘTA, 


Warszawa. 10. 11. (PAT.) W dniu 11 
bm. jako w 18-tą rocznicę odzyskania 
niepodległości, wszystkie urzędy i agen 
cje pocztowe będą urzędowały, jak w 
niedzielę i święta. 

Przesyłka listów doręczona będzie tyl 
ko jednorazowo. 
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Wiadomości bieżące. 
Wtorek 


Andrzeja 
Jutro: Marcina 


Wschód słońca 
Zachód 


6:47 
15:52 


listopada 1936 


TEATR WIELKI. 


Wtorek godz. 19.30 „Kawiarenka“. 

Środa godz. 19.50 Uroczyste przedstawic: 
nie w l8ztą rocznicę odzyskania Nicpodles 
głości „Odprawa posłów greckich“ i „Po- 
trólny''. 

Czwartek godz. 19.30 „Kawiarenka“. 

Piątek godz. 19.30 „Odprawa posłów grc- 
ckich' i „Potrójny . 

Sobota godz, 19.30 „Kawiarenka'. 


POWSZECHNY TEATR ŻOŁNIERZA 
(Teatr Rozmaitości) 


Wtorek — godzina 19.30 wieczorem — 
„Kapitan Sztorn“, sztuka J. Jarem=Mirskie, 
go. — (Premiera). 


COLOSSEUM. 
Wtorek g. 8.30 „Wesoly cygan". 
Środa g. 8.30 „Wesoły cygan". 
Czwartek g. 8.30 „Wesoły cygan“. 


KINOTEATRY: 


APOLLO: „Ich ireje. 

CASINO: „Ada to nie wypada“. 

CHIMERA: „Król Burleski". 

COLOSSEUM: „Żona z ogloszenia” cz 
raz „Pctersburskiec noce. 

KOPERNIK: „Błękitna parada". 

MARYSIENKA: „Judei gra na skrzyp: 
kichi 

MUZA: „Rose Maric". 

PALACE: „Trędowata'. 

PAN: „Rotmistrz v. Werfen“. 

PAX: „Cyrk Saran“ i „Pat i Patachon“. 

RAJ: „Mały marynarz“. 

STYLOWY: „Sto pociech z 
i rewia. 

ŚWIT: „Córka dzungli“. 

TON: „Niesamowity dom“. 

UCIECHA: „Krwawy zamach w kasynie" 


rewia. 


Edi Cantor 


——— 


FOTOPLASTIKON, p. 
„Japonia“, 


Marjacki 5.: 


m0 


— Teatr Wielki. Dziś we wtorek. l0zgo 
b. m. o godzinie 7.30 wieczorem. komedia 
muzyczna Tristana Bernarda i „Kalia Be: 
natzkyego p. t. „Kawiarenka“ . Świetna ta 
komedia muzyczna cieszy się ogromnym poz 
wodzeniem, do czego przyczynia się w du: 
żej mierze znakomita gra artystów w o»obice 
pp.: Bohdańskiej, Wilińskiej, Pryzińskiej, 
Szrajerówny oraz pp.: Krzemieńskiego, Le: 
liwy, Lewickiego, Brochwicza. WIĘCKOWE 
skiego. Składanka, Szpiganowicza, Berskie: 
go, Butryma i innych. Reżyseria R. Niewia: 
rowicza, dekoracje O. Rexa. Kierownictwo 
muzyczne J. Munda. Jutro w ślodę o goz 
dzinie 7.30 uroczyste przedstawienie w 18 
rocznicę odzyskania Niepodległości, danc 
beda dwie polskie sztuki „Odprawa posłów 
se J. Kochanowskiego oraz „Potrój- 

z Plauta P. Cieklińskiego. 


EA 


— 11 listopada we Lwowie. W środę 11 
bm. o godz. 14.30 nadaje Rozgłośnia lwowa 
ska audycję „łl listopada we Lwowie“ z 
następującym programem: 1) Przemówienie 
prezydenta m. Lwowa dra St. Ostrowskiez 
go, 2) Koncert pieśni polskich w wyk. chó- 
ru „Bard“, 3) Reportaż M. Frcudmana z 
przebiegu uroczystości lwowskich. 


— Towarzystwo Naukowe we Lwowie, 
Posiedzenie Sekcji historii społecznej i gos- 
KARA odbędzie się 12 bm. o godz. l8:cj 

s lokalu Zakładu hist. społ. i gosp. UJK. 
7 ul. Mickiewicza 5a, II. p. 


KRONIKA MIEJSKA. 


Nabożeństwo za poległych posterunko: 
wych.  Słaraniem Wojewódzkiej Komendy 
PP. odbyło się dziś rano w kościele kate- 
dralnym nabożeństwo żałobne za poległych 
w służbie 57 szeregowych PP. W nabożcń- 
stwie wziął udział p. wojewoda Belina 
P-ażmowski, komendant PP. insp. Gołdzica 
cki, starosta Kirschner i in. Przed katedrą 
ustawiła się kompania honorowa PP. pod 
dowództwem komisarza Aftowicza oraz 
kompania żołnierzy, kandydatów na poste: 
runkowych, 

Śmierć w czasie kradzieży kalafiorów. Na 
terenie gminy Zniesienia znajduje się komz 
picks gruntów, dzierżawionych przez Bul- 
garów. Na terenie tym mieszka w szałasach 
4 rodzin bułgarskich, trudniących się ho- 
dowłą warzyw. Bułgarzy pędzą nędzny ży: 
wot, narażeni są bowiem na wielkie szkody 
ze strony złodziei. Ubiegłej nocy na plan: 
SPE kalafiorów napadło kilku złodzici i 

zaczęli wycinać warzywa. Gdy śpiący na 
macie Bułgar Iwan Śtojczew obudził się, 
zastał na grzędach kilku złodziei. Na wie 
dok Stojczewa wśród złodzici rozpoczęła 
się strzelanina. Po chwili złodzicje uciekli, 
pozostawiając na miejscu zabitą kobietę. Jak 
się pokazało była to 32-letnia Agnieszka 
Popek, należąca do znanej szajki złodzici, 
Na ciele jej nie znaleziono żadnych zna- 
ków gwałtownej śmierci, widocznie więc, że 
na odgłos strzałów tak się przeraziła, że 
padła na ancwryzm serca. Zanim lekarz s42 
dowy rozwikła tę sprawę, Stojczewa aresz: 
towano. 


——— 
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Przemówienie P. Prezydenta Rzplitej 
w sprawie akcji Pomocy Zimowej. 


Warszawa. 10. 11. (PAT) Przemówie 
nie Pana Prezydenta Rzeczypospoli- 
tej prof, Ignacego Mościckiego, wy: 
głoszone w dniu 9 b. m. przez radio: 

„Sprawy, związane z układem naszez 
go życia gospodarczego, sprawy bezro: 
bocia w szczególności, stanowią stałą 
troskę Państwa i społeczeństwa, i to 
nietylko u nas w Polsce, ale na całym 
świecie, na obu jego półkułach, Wyma: 
gają one dużego napięcia energii myślo 
wej, uruchomienia całego dorobku wież 
dzy ludzkiej, zimnego obrachunku ro- 
zumu i twardej woli do wprowadzenia 
w życie powziętych decyzyj. 

Od kilku lat, w walce z kryzysem goz 
spodarczym, czynimy wielkie wysiłki, 
opierając się na tych elementach rozu: 
mu į woli, które pozwoliły osiągnąć 
nicjeden sukces i wprowadziły Państwo 
nasze na drogę, wiodącą ku lepszej przy 
szlości. Podkreślajac ten dorobek myz 

Śli muszę jednak przypomnieć, że nie 
wyczerpuje on 
człowieka, 
dziedzina, dziedzina serca, które cudów 
dokonać potrafi, zwłaszcza tam, gdzie 
idzie w parze z rozumem i wolą — co 
w dziejach nas Polaków decydująco nie 
raz na szali zaważyło. Do serc więc 
współobywateli chcę dziś przemówić 
w obliczu konieczności zatroszczenia 
się o los naszych braci — pozbawioz 
nych pracy, chleba i ciepła domowego 
ogniska. 

Zima — to wśród naszych pór roku 
— pora najbardziej serdecznego życia 
rodzinnego, mróz zatrzymuje ludzi 
w ich siedzibach i skupia ich w kole 
najbliższych, czy to na wsi, czy w miez 
Ście, w izbie rolnika, we dworze, w mie 
szkaniu robotnika, kupca, czy urzędni- 
ka, czy też pracownika innych zawoż 
dów. 

Skupiamy się wtedy bardziej, niż kie 
dyindziej, pod dachem rodzinnym, w ko 
le swoich najbliższych, kultywując pię- 


Z okazji Święta Państwowego, w dniu 11 
listopada, odznaczeni zostali za pracę i za, 
sługi na polu administracji: 

Złoty krzyż zasługi otrzymali: dı. Bań: 
kowski Jan, kier, oddz. Urzędu Wojewódz- 
kiego we Lwowie, Tylko Andrzej starosta 
brzozowski, mgr. Pawlikowski Zdzisław 
nacz. wydz. w Tym. Wydz. Sam. we Lwo- 
wic, Sienkiewicz Michał starosta  kolbu: 
szowski, Banglisz Mieczysław starosta rzez 
szowski, Neuman Alfred inspektor starostw, 
Eckhardt Czesław starosta powiatowy lwow 
ski. 

Srebrne krzyże zasługi otrzymali: Dżu: 
gan Włodzimierz wicestarosta rudecki, Bra- 
tro Adam kier. rachuby w Urzędzie Woje- 
wódzkim we Lwowie, Mardzeński Stanie 
sław pom. kanc. Urzędu Wojewódzkiego 
we Lwowie, Duchnicz Jan pom, kanc. Urzę, 
du Wojew. we Lwowie, Markowiczówna 
Franciszka pom. kanc. w starostwie jawo: 


rowskim, Lochman Wilhelm sekr. w Tym. 
Wydz. Sam. 
Krzyż komandorski Odrodzenia Polski 


ctrzymał: dr. Pilat Stanisław prof. Polite- 
chniki lwowskiej. 

Za pracę i zasługi na polu pracy społe- 
cznej, 

Złoty krzyż zasługi otrzymali: dr. Lenara 
towicz Roman Lesko, ks. Dunajewski An; 
toni prob. kolbuszowski, dr. Fliss Kazimierz 
— Rudki, Strzelecki Włodzimierz — Same 
kor, ks. Wróbel Franciszek dziekan z Ja- 
worowa, ks. Osetek Adam — Tarnobrzeg, 
ks. Sierżęga Alojzy, Mazanowska Wanda 
— Lwów, Doliński Eugeniusz. 
Złoty krzyż zasługi otrzymali 
inż. Hłasko Wiktar dyr. Małopolski we 
Lwowie, Bildziukiewicz Stanisław prok, 
Polminu — Drohobycz, dr. Wachtel Filip 
wicedyrektor Izby przem.-handl. we Lwoż 
wie, Herman Filip dyr. Polminu we Lwo- 
wic, inż. Krajewski Aleksander, naczelnik 
Urzędu probierczego we Lwowie. 

Dalsza lista odznaczonych w dniu 11 li- 
stopada br. obejmuje szereg orderów Od- 


również: 


wizji Śmigły-Rydz przyjął w dniu 
wczorajszym delegację ziemi podol- 
skiej, wybranej na zjeździe wojewódz 
kim przedstawicieli społeczeństwa 
GR w lipcu 1936 r. w Tarnopo:» 
u. 


calkowicie możliwości ' 
gdyż pozostaje jeszcze inna | 


" nacze 


* kiewicz adj. 


kne tradycje życia domowego i rodzine 
nego. Surowa tę porę roku poprzedza 
troskliwa zapobiegliwość, przezornością 
dyktowana, by w domu naszym, gdy 
nadejdą mrozy, było ciepło, byśmy mie 
li całe į ciepłe ubrania, staramy się, by 
nie zabrakło naszym najbliższym ka- , 
walka chleba i gorącej strawy, 
Nadchodząca zima potrzebować bę: 
dzie owego ciepła serc więcej, niż nies 
jedna poprzednia. Zima ta napełnia 
troską wszystkich, którzy, ciesząc się 
ciepłem swych rodzinnych ognisk, pa- 
miętają o tych tysiącach swydh braci 
— mówię z głębokim smutkiem — o 
setkach tysięcy swych braci, którzy cie: 


pla tego zdobyć o własnych siłach nie 
mogą. 
lDopomóżmy im. Niech każdy, kto 


widzi dokoła siebie rodzinę swą ochro 
nioną przed srogością nadchodzącej zi- 
my, pamięta, że tysiące rodzin w Pol- 
sce z lękiem i obawą myślą o nastająccji 
porze. 

Niech każdy, kto słusznie zabiega 
o swych najbliższysh . pamięta, że w 
jednym wszyscy mieszkamy domu, 
którym jest Polska, Choć wię: swoich 


najbliższych ochronił, zaopatrzył, a. 
inni w niedostatku pozostają, nie masz | 


w naszym domu ani spokoju ani szczę 
ścia, jako że choć my w cieple — bra- 
cia nasi na mrozie i w n'edostatku. 
Apeluję do serc waszych i wierzę, 
że znajdę w nich oddźwięk. Wierzę, 
że kazdy — kto może — zasili Ogól: 
= polski Obywatelski Komitet Zi- 
mowej Pomocy bezrobotnym, powo: 
łany do przyjścia z pomocą tym, któ: 
rzy nie mają własnych środków do 
przetrwania zimy. Wierzę, że zdobę: 
dziemy się na ten zbiorowy wysiłek, a 
wypełniając go, spełnimy obowiązek 
wobec samych siebie i damy wyraz 
miłości, która przepelnia serca wszyst- 
kich synów Ojczyzny, czułych na bra: 
tnią niedolę”. 


Odznaczenia Krzyżem Zasługi. 


rodzenia Polski, oraz złotych, srebrnych i 
bronzowych Krzyżów zasługi. Komandorię 
orderu Odrodzenia Polski otrzymali: inż. 
Kazimierz Zipser, prof. Politechniki, dr. 
Stanisław Pilat prof. Politechniki, dr. Kazi: 
mierz Greger dyr. Oddziału BGK. Lwów, 
dr. Leopold Caro prof, Politechniki. Krzyż 
kawalerski tego orderu otrzymali: ks. Mie 
chał Miksiewicz dziekan rzymsko- katolicki 
w Żurawicy pow. Przemyśl i inż. Włady- 
sław Ulatowski. 


Złoty Krzyż zasługi otrzymali: Adam 
Kaczorowski prokurent Państw. Banku Rol 
nego, Antoni Ilnicki radca Dyr. Ceł, dr. 
Pawel Csala nacz. dyr. firmy Oikos, Bogu: 
sław Józef Jasieński inspektor Izby skara 
bowej, Alfred Blaha dyr, Oddz. Banku 
Polskiego, dr. Stanisław Rybarski radca 
Prokuratorii Gener., dr. Stanisław Roman 
Hornung adiunkt UJK., Józef Kapuściński 
dyr. Pryw. Szkoły Handl. Kocd. w Jarosłaż 
wiu, dr. Emil Skulski naczelny lekarz U- 
bezp. Społ, w Drohobyczu, śp. dr. Włady- 
sław Hibl lekarz Ubezp. Społ. w Przemya 
ślu, Stanisław Słonecki rolnik w Jurowcach 
now. Sanok, inż. Józef Ciemnołoński dyr. 
Izby rolniczej, inż. Longin Józef Dudryk 
Inik Oddz. mechanicznego dyr. PKP., 
Tózef Jakubowski kierownik działu dvr, 
PKP., Wincenty Łęcznarowicz, zastępca naz 
czelnika Biura finansowego dyr. PKP. inż. 
Władysław Martini naczelnik oddz. drogoe 
wego dyr. PKP., inż. Stanisław Bojarski 
nacz. służby drogowej PKP., inż, Stanisław 
Jasilkowski adj. Politechniki, dr. inż. Rudolf 
Jeszt adj. Politechniki, dr. inż. Michał Ma- 
zur adj. Politechniki, dr. inż Edmund Wilcz 
Politechniki, Wawrzyniec Bie- 
niek dyr. Szkoły handl. w Przemyślu, Ma: 
ria Jaworska wizytatorka szkół, Ludwik 
Jus wizytator szkół, ks. dr. Józef Krysowa 
ski prof. gimn. w Sokalu, dr. Janina Maria 
Tchnertowa prof, gimn. żeńsk. państw. we 
Lwowie. 


Nadto szereg osób otrzymało srebrne i 
bronzowe krzyże zasługi. 


Delegacja Ziemi Podolskiej 
u gen. Rydza-Śmigłego. 


Warszawa, 10. 11. (PAT.) General- 
ny Inspektor Sił zbrojnych generał dy 


Delegacja przedstawiła Generalne- 
mu Inspektorowi sił zbrojnych postu- 
laty ludności polskiej ziemi podol- 
skiej, w zakresie rolnictwa, kościoła, 
szkolnictwa i spraw gospodarczych 
na kresach. 


| Poświęcenie buławy 


marszałkowskiej. 


Warszawa, 10. 11. (PAT.) Warszawa 
przybrała dziś wygląd odświętny, Na 
wszystkich gmachach państwowych 
oraz domach prywatnych powiewają 
flagi o barwach narodowych. W o- 
knach wystawowych widnieją portre- 
ty Pana Prezydenta Rzplitej, Pierw: 
peee Marszałka Polski Józefa Piłsud- 
| sklego i Generalnego Inspektora sił 
zbrojnych gen. Śmigłego Rydza. Sze- 
reg balkonów udekorowano zielenią 
i dywanami. W mieście nastrój pod: 
niosły. 

Wzdłuż drogi, którą przejeżdżać bę 
dzie Gen. Inspektor sił zbrojnych — 
od gmachu generalnego inspektoratu 
— zawieszono na  latarniach chorą- 
gwie o barwach narodowych. Na pla- 
cu Zamkowym ustawiono wysokie 
maszty ze stylizowanymi orłami, przy 
brane flagami państwowymi, U wys 
lotu ul. Świętojańskiej koło bramy 
zegarowej Zamku królewskiego usta: 
wiono specjalne dekoracje w rodzaju 
bramy tryumfalnej o barwach Krzyża 
Virtuti Militari. Na górze dekoracji 
widnieje napis: „Marszałek  Śmigły: 
Rydz, niech żyje”, po bokach złożone 
na krzyż buławy marszałkowskie, opo 
dal po jednej stronie Krzyż Pierwszej 
Brygady, po drugiej — Krzyż P.O. W. 

O godz. 10 rano w kaplicy na Zam- 
ku królewskim odbyło się uroczyste 
poświęcenie buławy  marszałkowskiej 
| dla Generalnego Inspektora sił dobroj- 
nych Śmigłego*Rydza, 

W uroczystości tej wzięli udział 
| Pan Prezydent R. P., prezes Rady mi 
nistrów gen, Sławoj-Składktowski, mi- 
nister spraw wojskowych gen. Kaz 
sprzycki, ks. biskup połowy Gawlina, 
szef kancelarii cywilnej Pana Pregya 
denta min. Łepkowski, szef gabinetu 
wojskowego gen, Sdhally, zastępca 
Szefa kancelarii cywilnej dr, Skowrońż 
ski, zastępca szefa gabinetu wojsko- 
wego ppłk. Czerwiński oraz adiutan- 


ci przyboczni kpt. Hartman i kpt. 
Kryński. 

Uroczystość rozpoczęła Msza św., 
odprawiona przez kapelana przybo» 


cznego Pana Prezydenta ks. dziekana 
Humpolę. Po nabożeństwie ks, biskup 
polowy Gawlina poświęcił buławę 
marszałkowskh. Po tej uroczystości 
obecni odmówili modlitwę za spokój 
duszy Pierwszego Marszałka Polski 
Józefa Piłsudskiego, a następnie za 
pomyślność nowego marszałka Śmi- 
głego-Rydza, 

Podczas Mszy św. pienia kościelne 


odśpiewali artyści opery warszawe 
skiej pp. Mossakowski i Michałow= 
ski. 


EE RER ZZA OW OE TARO ROOT 
Dar lotników 
dla miasta Lwowa 


Wczoraj w południe w gabinecie prez, 
iniasta dr, Ostrowskiego zjawiła się de- 
legacja lotników i wręczyła p. Prezyz 
dentowi, dla miasta, piękną odznakę 
iotniczą, przedstawiającą srebrnego or- 
ła w locie, trzymającego w szponach 
herb m. Lwowa. 

Wraz z tą odznaką delegacja wręczy 
ła p. Prezydentowi, artystycznie wykos 
nany dyplom na pergaminie z odpowiesz 
dnim napisem. Dyplom ten opatrzony 
iest pieczęcią z wosku. 


ZMIANY W RUCHU IRAMWA- 
JÓW. 


Dnia 11 listopada br. (w środę) 
w związku z uroczystościami l8ztej 
Rocznicy Odzyskania Niepodległości 


w godzinach od 8.30 do 11.30 w czasie 
Mszy połowej, zostanie wstrzymany 
ruch tramwajowy przez ul. Pełczyńską. 
Wozy linii „9“ w tym czasie będą kur: 
sowały z Gabrielówki ul. Kazimierza 
Wielkiego, Gródecką do Dworca gł. 
Od godz. 10.30 do czasu ukończenia 
defilady na PI. Halickim przypuszczale 
nie do godz. l3ztej, zostanie wstrzyma: 
ny ruch tramwajowy przez ul. Zyblikie 
wicza, Piłsudskiego, Pl. Bernardyński, 
Pi. Halicki, Pl Mariacki. Wozy linii 
2, 3 į 10, w tym czasie będą kursowały 
od końcowych stacyj tylko do punktów 
stykających się z trasą przemarszu odz 


działów do defilady. 
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Cześć odsieczy! 
Obowiązek społeczny? Nie. Milo- 
siedzie? Nietylkoł 

Więc co? 

Wysoki daszazyt i radosna powin: 
ność serca, Gorąca wola pomocy, 

Na rzesze bezrobotnych braci naz 
Szych z kresów życia naciera groźny 
niewidzialny wróg nędza, głód, 
chłód, choroba, 

Żaczaiła się na nich rozpacz, 
śmierć, 

Są wśród nich starzy i młodzi, ko- 
biety i dzieci. Kilkusettysięczny za- 
stęp. Olbrzymie pogotowie niszczy? 
cielskiej rozpaczy, albo ogromny za- 
sób naszych sił jutrzejszych, Pozostae 
wimyż ich sam na sam z ich klęską i 
niedolą? Sam na sam z głodem, roz- 
paczą i śmiercią? 

Ależ ich cierpienie jest naszym 
cierpieniem! Ciało to z ciała naszego 
i krew z krwi naszej, Nasi to bracia, 
nasze siostry, nasze dzieci! 

Nie dopuścimy do nich głodu i 
chłodu, nie oddamy ich na pastwę 
rozpaczy. Liczebnie jesteśmy od nich 
stokroć silniejsi gospodarczo — tyż 
siąckroć. 

Jeśli każdy z nas spełni wobec nich 
to, ku czemu powołuje radosna i za- 
Szczytna powinność serca, Stanie Się, 
że nie tylko głodni będą nakarmieni 
i nadzy ubrani, ale dalecy i bliscy 
zbratają się z sobą tak serdecznie, tak 
mocno, jak brataliśmy się dotąd w 
chwilach najbardziej uroczystych, w 
dniach najradośniejszych rocznic, 

Ta odsiecz, z którą Śpieszżłymy ku 
braciom naszym oblężonym przez 
niewidzialnego, ale tym grożniejszego 
wroga, musi być zwycięska i będzie 
zwycięska, 

Z tej walki z niedolą braci naszych 
wyjdziemy wszyscy silniejsi, bardziej 


czyha 


zespoleni i zbratani, wyniesiemy z 
niej poczucie społeczności bliskiej, 
nie mówionej tylko, ale czynionej, 


prawdziwej, przeżytej. 

Czy już rozumiecie? To nie obowią 
aek, ale tkliwa wola serca, To nie 
tylko miłosierdzie, ale wysoki zaz 


Szczyt, że mamy prawo wyciągnąć řę- | 


kę do braci upośledzonych przez łos 
i cieszyć się, że ta dłoń będzie tak ser- 
decznie przyjęta, jak serdecznie ją tym 
braciom swoim podajemy. 


Paweł Hulka:LaSkowski. 
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Zmiana w programie 
uroczystości 11-go listopada. 


Z powodu niepogody, która spowo 
dowała rozmoklnięcie terenu na ulicy 
Pełczyńskiej, gdzie miała odbyć się 
jutro polawa Msza św. — Komitet 
uroczystości llego listopada zarządził 
zmianę programu w ten sposób, że 
Msza św. odbędzie się w Bazylice Ar- 
chikatedralnej rz.-kat, o godz, l0rtej 


przy udziale przedstawicieli władz, 
wojskowości i organizacyj społecz- 
nych. 

Po Mszy św. nastąpi defilada na 


placu Halickim o godz. 1l a nie o go- 
dzinie 11.50 jak poprzednio było prze 
widziane, Zbiórka organizacyj do defi 
lady została zarządzona na godz. 10.15 
na ulicy Czarnieckiego przed gmachem 
Urzędu wojewódzkiego. Porządek poż 
chodu ustali na miejscu kierownik 
straży porządkowej nacz. Szpaczyńe 
ski, — Pozatem program uroczystości 
pozostaje bez zmian, 


POSIEDZENIE LWOWSKIEJ 
RADY WOJEWÓDZKIEJ. 


P. Wojewoda lwowski zwołał na 
dzień 26 listopada b. r. posiedzenie 
Lwowskiej Rady Wojewódzkiej, któ- 
re odbędzie się o godz. 10 w Sali sesyj 
nej Urzędu wojewódzkiego. Na po- 
rządku dziennym zostało umieszczone 
m. in. sprawozdanie p. Wojewody z 
działalności administracji państwowej 
na obszarze woje'ództwa lwowskie: 
go, za rok 1935/36, oraz dyskusja nad 
wnioskami do których zgłoszenia u- 
prawnieni są członkowie Rady Woje- 
wódzkiej, Posiedzenie to będzie dri- 
kim kolejnym od czasu zreorganizo= 
wania samorządu terytorialnego i prze 
prowadzenia wyborów do wszystkich 
reprezentacji samorządowych na pode 
stawie ustawy z r. 1923. 


| 


„GAZETA LWOWSKA“ Nr. 260 z dnia 11 listopada 1936 r. 


Rozmowa min. Becka 


z min. Edenem. 


Londyn. 10. 1 (PAT.) Minister 
spraw zagr. J. Bedk udał się wczoraj 
o godz. 12 w południe do Foreign Offi 
ce celem złożenia oficjalnej wizyty 
min. Edenowi. Rozmowa obu mini- 
strów trwała godzinę, Po wizycie min. 
Beck oświadczył, iż jest z przebiegu 
swej pierwszej rozmowy z min, Ede- 
nem nadzwyczajnie zadowolony. 

We wtorek przed południem odbył 
się dalszy ciąg tej rozmowy. 

Po wizycie brytyjski minister spraw 
zagran. i pani Eden podejmowali go? 
ści polskich Śniadaniem. Min. Beck 


Z >: tatonej chwili 
Eksplozja gazowni 
w Madrycie. 
miał sposobność odbycia rozmowy Z Paryż L ENIK det 
kanclerzem skarbu Nevillem 'Cham- | py a i Re AA Ę TA 


berlainem, 

Londyn. 10. 11. (PAT) W śŚniada: 
niu, jakie król Edward VIII. wyda 
dziś w Buckingham Palace na cześć 
min, Becka, weźmie udział 9 osób. 
Oprócz min. Edena i amb. Raczyńskie 


go oraz osób domu królewskiego, 
uczestniczyć będzie w  Śniądaniu 
dwóch wybitnych przemysłowców 
brytyjskich. Śniadanie to odbędzie 


Się w słynnym  białoszłotym salonie 
muzycznym pałacu, 


„Times“ o polskiej polityce 
zagranicznej. 


Londyd, 10. 11. (PA. T.) „Iimes“ 
zamieszcza dziś art. wstępny z okazji 
wizyty min. Becka, stwierdzający, ze 
wizyta ta planowana już była przed 
kilku miesiącami i ulegia zwłoce wsku 
tek Śmierci króla Jerzego. Zasadnicze 
powody wizyty dla których min. 
Beck jest obeznie witany serdeczn:e 
w Londynie są te same, co wówczas. 
Min. Beck jest przedstawiciełem kraz 
ju, który będąc coprawda bliżej, niż 
Wielka Brytania ośrodka kotła euro: 
pejskiego, dzieli z W. Brytanią, we- 
dług słów jednego z dzienników pol: 
skich, zacytowanych przez „[Times*, 
„te samą niechęć do formowania blo» 
ków i przeciwbloków wrogich państw 
i to samo poczucie rzeczywistości“. 


Jeśli Polska, mimo wstrząsów osta: 
tnich lat, jest dziś zarówno sojusznicz= 
ką Francji, jak į posiada dobre sto- 
sunki z Niemcami — zawdzięczać to 
należy ostrożności j sprawności dyplo 
macji min. Becka. 
mowy następnych paru dni w znacze 
nym stopniu dotyczyć będą pożytecz= 
nej i zachęcejącej wymiany zdań na 
temat proponowanej konferencji lo- 
karneńskiej oraz na temat polskiej 
idei bezpieczeństwa i pacyfikacji. 

W niektórych kołach polityka min. 
Becka była bardzo żle zrozumiana, 
jego dążenia do dobrych stosunków 
z Niemcami i jego oczywista podejrzłi 
wość wobec paktu francusko = So: 
wieckiego brana była za wyraz Sos 
wieckich uprzedzeń. Ale tak bynaje 
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Niewątpliwie roz- | Stanowi okazję, 


mniej nie jest. Polska poszukuje do- 


-brych stosunków z obu stron. Jeśli w 


ciągu ostatnich trzech lat Polska do- 
konala tak wiele wysiłków dla poro- 
zumienia na skrzydle zachodnim, to 
nastąpiło to dlatego, że dynamika wy: 
darzeń była po stronie niemieckiej 
silniejsza. 

Odpowiedzi na wszelkie wątpliwo= 
ści udzieliła  pieczołowitość Polski 
przy Oożywianiu Sojuszu z Francją. 
Czynniki decydujące w Polsce uważa: 
ją sojusz polsko = francuski jako za: 
sadniczy element polityczny w Euru- 
pie, co nie może być powiedziane o 
pakcie Francji z państwem bolszewi:e 
kim. W czasie rozmów londyńskich 
poruszona zostanie zapewne sprawa 
Gdańska i emigracji Żydów polskich 
do Palestyny, 

Jedno jest pewne — kończy „Ti- 
mes“ — pierwsza oficjalna wizyta pol- 
skiego ministra Spraw Zagranicznych 
którą W. Brytania 
chętnie podejmuje, aby ponowić swe 
zapewnienia przyjaźni dla Polski. 
Wielka Brytania łączyła się z Polską 
w walce polskiej o wolność ; W. Bry- 
tania łączy się i dziś z Polską w wielu 
aktualnych zagadnieniach. 


DEE AEREA RZ ORKA 


LOTNICTWO POLSKIE MUSI 

BYĆ SILNE — ZŁÓŻ NA NIE 

OFIARĘ NA KONTO PK. O. 
Nr. 505.000. 


Opis walk na ulicach 
Madrytu. 


Paryż. 10. 11. (PAT.) Specjalni ko- 
respondenci dzienników paryskich w 
Hiszpanii podają obszerne opisy 
walk, toczących Się na ulicach Madry- 
tu. Z opisów tych wynika, że armia 
powstańcza, operująca czterema ko” 
lumnami, zdołała w szeregu punktów 
przekroczyć rzekę Manzares i przedo- 
stała się z oddziałem tanków na ulice, 
wiodące ku centrum miasta. Główny 
atak wojsk powstańczych został po- 
prowadzony w innym punkcie, niż 
był oczekiwany, t.j. nie od południo: 
wego zachodu, ale lewym skrzydłem 
wojsk atakujących, które przedostały 
się od północy, atakując przede wszye 
stkim dzielnicę uniwersytecką, pro- 
chownię i więzienie i uderzając na cen 
trum Madrytu od północy. Jednym z 
najbardziej charakterystycznych moş 
mentów obecnych walk ma być całko- 
wita przewaga lotnicza powstańców. 


W poniedziałek po południu nad 
środkiem Madrytu ukazało się 7 ol- 
brzymidh samolotów trzymotorowych 
pilotowanych przez Samolot wywia: 
dowczy. Na ulicach Śródmieścia zaczłę= 
ły się gromadzić tłumy, sądząc, że Sa- 
moloty te są samolotami wojsk rządoż 
wych. Tymczasem samoloty, zniżyż 
wszy swój lot, zaczęły zalewać ulice 
gradem kul i karabinów maszyno- 
wych, Wynikiem tego ataku miało 
być około 300 osób zabitych i około 
200 rannych. Równocześnie na cen: 
trum miasta rzucono szereg bomb lot- 
niczych, które spadły m. in. w pobliżu 
ambasady francuskiej na placu, gdzie 


j 


, Plazza de Sewilla w 


mieści się hotel Royal i kościół św. 
Marcina. Grupka zwolenników gen. 
Franco, ukrywających się w hotelu 
centrum miasta, 
zaczęła ostrzeliwać oddziały milicjan- 
tów z okna pokoju na $:tym piętrze, 
chąc wytworzyć w ten sposób dywer- 
sję w środku miasta, Dywersanci zo- 
stali jednak natychmiast schwytani 
przez milicję i rozstrzelani na miejscu. 

W walkach obecnych na ulicach Ma 
drytu biorą udział oddziały milicjane 
tek, Na jednym z odcinków batalion 
strzelców marokańskich dopiero w 
czasie zaciętej walki na bagnety stwier 
dził ze zdumieniem, że walczy z od- 
działem kobiet. Powstańcze oddziały 
atakujące spotkały się również na 
jednym z odcinków z zupełnie nową 
taktyką bojową, bo w chwili ataku 
zostały same zaatakowane od skrzy 
dła przez zwartą masę milicjantek, idą 
cych na bagnety ze śpiewem między- 
narodówki. Oddział powstańczy zmu: 
szony był do cofnięcia się wobec tego 
ataku i dopiero przy pomocy krżyżo* 
wego ognia karabinów maszynowych 
zdołał ten kontratak odeprzeć. 

Jednym z najzaciętszych punktów 
oporu oddziałów rządowych jest pro- 
chownia nad brzegiem rzeki Manza- 
nares, ufortyfikkowana w Swoim cza: 
sie przez gen. Queipo de Llano i za- 
opatrzona w okopy betonowe oraz 


i specjalnie umocnione gniazda karabi- 


nów maszynowych. Prochownia ta 


; jest regularnie oblegana przez wojska 


powstańcze, 


wojsk powstańczych pod  Madrytem, 
że wczoraj 5 samolotów powstańczych 
zbombardowało po południu gazowe 
nię madrycką. Zrzucono 15 bomb, po 
czym gazownia stanęła w płomieniadh. 
Po za tym artyleria powstańcza zni- 
szczyła dworzec północny, 

Milicjanci, broniący się jeszcze W 
Casa del Campo są otoczeni i nie zdo- 
łają długo się utrzymać. Lotnictwo 
powstańcze intensywiuu bombarduje 
ich pozycje, podczas gdy czołgi usiłu: 
ją wedrzeć się przez rowy strzeleckie 
wojsk rządowych. Dzielnica Toledo 
na widok czołgów wywiesiła białą 
chorągiew. Wojska powstańcze posu- 
wają się naprzód z największą trudno 
ścią, ponieważ do>wództwo sądzi, że 
milicjanci podminowali szereg dziel- 
nic na peryferiach miasta, 


WYROK W SPRAWIE HITLEROW 
CÓW NA ŚLĄSKU. 


Katowice. 10. 11. (PAT) Sąd apela- 
cyjny ogłosił wczoraj wyrok w Spra- 
wie przeciwko 112 członkom NSDAB. 
Sąd apelacyjny w zasadzie zatwier* 
dził wyrok pierwszej instancji w orze 
czeniu o winie oskarżonych, uwzględ- 
niając w większości wypadków apela- 
cję prokuratora w odniesieniu do tych 
oskarżonych, których w pierwszej 
instancji uwolniono bądź to uznano 
wówczas winnymi występku tylko z 
art, 167 k. k. (udział w tajnym niele- 
galnym związku bez świadomości czy- 
nu przestępczego), Poza tym sąd ob: 
niżył wymiar kar co do reszty oskarżo 
nych, skazując od 8 lat do 1 roku wię: 
zienia (w pierwszej instancji wyrok 
opiewał na kary od 10 lat do 1 roku 
więzienia), 

Delegowany do rozprawy apelacyj- 
nej prokurator Sądu okręgowego dr. 
Początek zgłosił kasację. 


„ISIS* ZATONĘŁA WRAZ Z ZA: 
ŁOGĄ,. 

Hamburg. 10. 11. (PAT) Otrzymać 
no tu potwierdzenie wiadomości o za 
tonięciu transportowca niemieckiego 
„lsis, o wyporności 4,450 ton. Załoga 
w liczbie 39 ludzi zginęła z wyjątkiem 
Jungi, uratowanego przez parowiec 
„Westernland“. 


36 MILIONÓW SAMOCHODÓW. 


Nowy Jork. 10. 11. (PAT.) Według 
ostatnich danych statystycznych na 
całym Świecie jest 36 milionów Samo» 
chodów, z czego 26 milionów w sa- 
mych St. Zjednoczonych. 


a 0Do>)))—AJJ VLC A A A W YE 


Giełda z dnia 10 lisłonata. 


WARSZAWA — GIEŁDA PIENIĘŻNA. 


Dewizy: Belgia 89.75, Berlin 212.78, Ame 
sterdam 285.50, Kopenhaga 115.79, Londyn 
25.89, N. Jork czeki 5,32 i pół, kabel 5.51 
i jedna czwarta, Oslo 130.05, Paryż 24.64, 
Praga 18.78, Sztokholm 133.45, Zurych 
122.10, Mediolan 28. Akcje: 3 pre. inwest. 
67, 5 pre. konwers. 53.25, 5 pre kolejowa 
52.50, 4 pre. dolarowa 47.50. Akcje: Bank 
Polski 111.50, Cukier 31, Lilpop 14.75, OI 
strowiec 50.50, Flaberbusch 41.50. 


LWÓW — GIEŁDA ZBOŻOWA. 


Na Giełdzie obroty w życie, jęczmieniu, 
fasoli, mące, otrębach oraz  cgzckutywne 
kupno fasoli. Tendencja utrzymana, usposo 
bienie spokojne, 

Następne zcbranie giełdowe we czwartek 
dnia 12 listopada 1936. 


M ~ e 


Program rzdiowy. 
Środa, 11 listopada, 


Lwów. Godz. 8: Audycja poranna. 9: 
Nabożeństwo z Warszawy. 10.30: Pogadan: 
ka. 10.45: Płyty. 11.40: Odczyt. 11,50: Trans 
misja rewii wojskowej z placu na Rozdrożu. 
12.45: Trans. z Teatru W. w Warszawie 
fragmentu akademi PPW. 13; Płyty, 13.30: 
D. c. rewii wojskowej. 14.10: „11 listopada 
we Lwowie“ audycja słowno - muzyczna. 
15.10: Płyty. 15.30: Pogadanka. 15,45: Au- 
dycja dla dzieci. 16.05: „Mikrofony na uliz 
cach Warszawy w dniu 11 listopada 1918“. 
16.40: Koncert. 18: Słuchowisko history: 
czne. 19,30: Chór kolejarzy z Katowic. 20: 
Audycja słownoamuzyczna. 20.35: Wiad. 
sport. 20.45: Dziennik wieczorny. 21: Au. 
dycja chopinowska. 21.45: Audycja muzy- 

1 czna. 22,25: Orkiestra wojskowa. 23: Płyty. 
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Ogłoszenia urzędowe. 


LICYTACJE. 


I. Km. 901/36. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Złoczowie rewiru I. Piotr Warecki, mający 
kancelarię w Złoczowie, ul. Sienkiewicza 
Nr. 25 na podstawie art, 602 kpc. podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 23 listo- 
pada 1936 o godz. 8:ej w Złoczowie, przy 
ul. Brodzkiej odbędzie się 2ąga licytacja 
ruchomości, należących do  Złoczowskiej 
Hurtowni Żelaza, składających się z 400 kg. 
żelaza sztabowego, 12 zwoji drutu siatko- 
wego, 4 zwoji drutu pocynkowanego, 54 
osi kombinowanych do wozów i 44 osi 
drażkowych do wozów, oszacowanych na 
łączną sumę zł. 1327. Ruchomości można 
eglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I. 

Złoczów, 6 listopada 1936. 3588K 


Km. 1208/36. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości, Komornik Sądu grodzkiego w 
Zabłotowie, Piotr Obroniecki, mający kana 
celarię w Sądzie grodzkim w Zabłotowie 
na podstawie art. 602 kpc. podaje do pu- 
blicznej wiadoiności, że dnia 15 listopada 
1936 o godz. llzcj w Dżurowie odbędzie 
się pierwsza licytacja ruchomości, należą: 
cych do 1) inż. Kornela Serbińskiego i 2) 
inż. Jana ]anowicza, składających się u 
diużnika ad 1) z 1 bryczki resorowej żólto 
politurowanej, 1 konia siwcgo ok. 10-lc= 
tniego, 1 lustra dużego w ramach z drzewa 
twardego, 1 liżn'ka huculskicgo różno ko- 
lorowego, 1 dywanu ściennego, 1 strzelby 
i I kilimu dużego, oszacowanych na łączną 
sumę 750 zł, zaś u dłużnika ad 2) = 1 radia 
4 lampowego (nieczynne) i I wózka resoż 
rewego, oszacowanych na łączną sumę 500 
zl. Ruchomości można oglądać w dniu lia 
cytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo» 
nym. 

Komornik Sądu Grodzkiego. 
Zabłotów, 2 listopada 1936. 3357K 
I. Km. 874/36. Obwieszczenie o licytacji 

nieruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
rewiru I. w Jarosławiu, Ziemiański Józcf, 


urzędujący w Jaroslawiu (Sąd grodzki) na | 


zasadzie art. 676—680 kpc, ogłasza, że dnia 
il grudnia 1936 r. o godzinie 9.iej rano w 
Sądzie grodzkim w Jarosławiu, biuro Nr. 
29, II. piętro, odoędzie się licytacja realno- 
ści obj. Iwh. 588 ks. gr. gm. kat. Rudoło» 
«ice, Aleksandry Zabiclskicj, właśc, dóbr 
w Mokrej własnej, która to rcalność ma 
urządzoną księgę hipoteczna przy Urzędzie 
Ksiąg Gruntowych przy Sadzic grodzkim 
w Jarosławiu. I. Realność obj. lwh. 588 ks. 
gr. gm. kat. Rudołowicc, położona jest przy 
szosie prowadzącej z Jarosławia do Pruch= 
nika, oddalona od miasta Jarosławia jako 
centrum ruchu handlowego i przemysłoweę 
go i stacji kolejowej na linji Lwów — Kra- 
ków — Rawa Ruska o 6 klm. II. W skład 
realności obj, lwh. 589 ks. gr. gm. kat. Ru- 
dołowice wchodzą: a) pbud. Ikat. 94 i 95, 
oraz pgr. lkat. 901/1, 901/2, 902/2, 907, 909, 
5 BB, S SW MIE. 917, 918, 919, 920, 
921, 922, 1060, 1063, 1068, 825/1, 826/2, 
898/1, 898/3 o łącznej powierzchni 64 ha. 
18 ar. i 69 m kw. Realność obj. lwh. 588 
ks. gr. gm. kat. Rudołowice, podzieloną 
jest na 4:ry kompleksy. b) na parceli bu 
dowlanei Ikat. 94 i 95 wchodzącej w skład 
Lgo kompleksu realności obj. lwh. 588 ks. 
gr. gm. kat. Rudołowice stoi wybudowany 
budynek murowany z cegły, jednopiętro- 
wy, częściowo podpiwniczony, kryty da- 
chówką palona, (dawniejsza gospoda) o łą» 
cznej powierzchni zabudowania 175.72 m 
kw., składający się z 5 izb, względnie po» 
koi, kuchni, 2 sieni, spichrza i strychu. c) 
Stajnia dla krów i świń, drewniana, kryta 
dachówką, o pow. zabud. 179.37 m kw. d) 
Stodoła, na podwalinach sosnowych, przez 
gniłych, oszalowanych deskami, kryta gon- 
tem, o powierzchni zabudowania 234.24 m 
kw. e) Szopa, na podwalinach sosnowych, 
grodzona chrustem, kryta słomą, o po- 
wierzchni zabudowania 82.36 m kw. £) 
Chlewy na świnie, wybudowane na podz 
walinie sosnowej z tarcic sosnowych, kryte 
dachówką cementową o pow. zabud, 58.80 
m kw. g) Studnia z kręgów betonowych, 
6 mtr. głęboka, otwarta. h) Domy czeladne, 
wybudowane z drzewa o powierzchni zaz 
bud. 73.03 m kw. Dach kryty dachówką. 
Wszystkie budynki wymagają remontu. II. 
Kompleks realności pgr, stanowi łąka. III. 
i IV. kompleks położony przy drodze pol» 
nej z dogodnym  zajazdem o lekkiem po- 
chyleniu ku północy, część od strony Roz- 
wienicy ku południowemu wschodowi, o 
glebie żyznej, lóssy, dobrze uprawionej. 
Nadto inwentarzy żywy i martwy. III. Po- 
wyższa realność obj. lwh. 588 ks. gr. gm. 
kat. Rudołowice oszacowaną została: 1) 
Wartość domu mieszkalnego po 25 zł, za 
l m kw. zabud. pow. czyli za 175.72 m kw. 
4.393 zł, 2) Stajnia krowska i końska po 12 
zł za I m kw. zabud. pow. czyli za 179.37 
m kw. 2.152 zł. 44 gr., 3) Stodoła po 5 zł. 
za | m kw. czyli za 234.24 m kw, 1.171 zł. 
20 gr., 4) Szopa po 2 zł. za 1 m kw. zabu» 
dowania czyli za 82.36 m kw. 164 zł. 72 gr., 
5) Chlewy na świnie po 5 zł. za 1 m kw. 
czyli za 58.80 m kw. 294 zł., 6) Studnia ry» 
czałtem 60 zł., 7) Domy czeladne po 14 zł. 
za I m kw. czyli za 73.03 m kw. [1.022 zł, 
42 gr, 8) Wartość parcel wchodzących w 
skład realności, a to: a) pb. 94 i 95, pgr. 
913, 912, 915, 917, 916, 1063, 919, 918, 909, 
907, 1061 po 1200 zł. za 1 morg czyli war: 
tość 2 ha. 49 ar. 27 m kw, tj. 4.33 morga 
wynosi 5.196 zł., b) pgr. 9111, 1068 po 500 
zł. za 1 morg, czyli za łączną pow. 0.6 
morga 300 zł, 9) Wartość pgr. II, komp!e- 
ksu po 1060 zł. za 1 morg czyli za 2.39 
morga 2.390 zł, 10) Wartość pgr. III. kom- 
pleksu po 800 zł. za I morg czyli za 48.86 
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„GAZETA LWOWSKA" Nr. 260 z dnia 11 listopada 1936 r. 


morga 39.088 zł, 11) Wartość pgr. IV. 
kompleksu po 1000 zł. za 1 morgą czyli za 
55.32 morga 55.320 zł., 12) Wartość inwen= 
tarza żywego i martwego łącznie 2.957 zł. 
Razem 114.508 zł. 78 gr. Wartość służebno= 
ści ciążącej na per. 898 po 5 zł, czyli za 20 
lat 100 zł. Razcm 114.408 zł. 78 gr. Cena 
wywołania sprzedać się mającej realności 
obj. lwh. 588 ks. gr. gm. kat, Rudołowice 
wynosi 85.806 zł. 60 gr. Poniżej tej kwoty 
nieruchomość powyższa sprzedaną nie bę. 
dzie. Licytant przystępujący do przetargu 
obowiązany jest złożyć rękojmię w wyso- 
kości jednej dzicsiątej sumy oszacowania 
t.j. w kwocie 11.440 złotych 87 groszy. 
Rękojmia winna być złożoną w gotowiźnie 
lub w takich papierach wartościowych i 
książeczkach wkładkowych  instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze dla ma 
łoletnich. Papiery wartościowe przyjęte bę» 
da w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile dodata 
kowym publicznym  obwieszczeniem nie 
będa podane do wiadomości warunki od- 
mienne. Prawa osób trzecich nic będą prze- 
szkodą do licytacji i przysądzenia własnos 
Se: na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
oscby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 


zwolnienie nieruchomości lub jej części od | 
egzekucji i że uzyskały postanowienie wia: ! 


ściwego Sądu nakazujące zawieszenie cgze- 
kucji. W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
pizcd licytacją wolno oglądać powyż. nieru 
chomości w dni powszednic od godz. S-n 
de i8-tej, akta zaś sprawy w Sadzie gradze 
kim w Jarosławiu. Organy władzy publicz 
nej i instytucje publiczne powolane do 
zgłaszania należytości z tytułu podatków i 
danin publicznych wzywa się, aby najpóź: 
niej w terminie licytacji zgłosiły zestawie. 
nie podatków i danin należnych po dzicń 
licytacji, pod rygorem utraty przysługujące: 
go im prawa pierwszeństwa zaspokojenia. 
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru !. 


arosław, 24 października 1936. 3572R 


VI. Km. 1281/35. Obwieszczenie o licyta: 
cii nieruchomości, Komornik Sądu grodze 
kiego miej. Rew. VI. we Lwowie Władysław 
Łowicki, mający kancelarię we Lwowie, ui. 
Mikołaja Reja 9, U. p. na podstawie art. 
676 i 679 kpc. podaje do publicznej wiada. 
mości, że dnia 18 grudnia 1936 o godz. 10-cj 
w Sądzie grodzkim miejskim we Lwowie, 
przy ulicy Sądowej I, 7 w sali roz- 
praw Oddz, XVI. drzwi Nr. 29 odbędzie 
się sprzedaż w drodze publicznego przetar- 
gu należących do dłużnika Jerzego Hrycaz 
ka, zam. we Lwowie, ul. Boczna Pijarów 
54a, obecnie Kadyego, następujacych niee 
ruchomości: 1) całej obj. whl. 1145/IV. ks. 
gr. gm. m. Lwowa, składającej się z parc. 
psr, Ikat. 6527/1 o pow. 176 m kw., 6527/2 
o pow. 304 m kw., 
kw., 6527/4 o pow. 452 m kw., 6527/5 o pow. 
162 m kw., czyli łącznie 1452 m kw., poło» 
żoncej w górnej częsci dzielnicy Łyczakowa 
u zbiegu ulic Pijarów, Dobrzańskiego, Cet- 


ncrowskiej i przedłużenia ul. Pijarów obc- | 


cnie bez nazwy, na której znajduje się w 
granicy południowej dwa zadaszenia i jes 
den budynek murowany, jedno izbowy, dla 
dozorcy, reszta zaś tworzy plac wolny, os 
grodzony parkanem drewnianym ze wszyż 
stkich stron, Nieruchomość oszacowana zo- 
stała na sumę 17.417 zł., cena zaś wywoła- 
ria wynosi 13.062 zł. 75 gr. Przystępujący 
do przetargu obowiązany jest złożyć rękoje 
mię w wysokości 1.741 zł. 70 gr. 2) Polowy 
obj. whl, 8354/IV. ks. gr. gm. m. Lwowa, 
składającej się z parc. bud. lkat. 5876 o 
pow. 942 m kw., położonej przy ul. Boczna 
Pijarów 54a, obecnie Kadyego bez numeru, 
odległej od najbliższego przystanku elek: 
trycznego około 400 m., na której znajduje 
się budynek parterowy mieszkalny, murox 
wany, podpiwniczony, kryty błachą, dwa 
budynki gospodarcze, komórka, ustępy, ba- 
rak i baseny betonowe, ogrodzona ze- 
wnątrz parkanem, wewnątrz siatką. Nieru- 
chomość cała została oszacowana na sumę 
27.705 zł, czyli połowa mającej się sprzedać 
nieruchomości na 13.852 zł. 50 gr., cena zaś 
wywołania wynosi 10.389 zł. 36 gr. Przystę: 
pujący do przetargu obowiązany jest zło» 
żyć rękojmię w wysokości 1.385 zł. 25 gr. 
Obie nieruchomości mają urządzoną hi- 
potekę przy Sądzie okręgowym we Lwowie, 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych  instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze mało» 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji zachowane będą 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile dodat: 
kowo publicznem obwieszczeniem nie będą 
podane do wiadomości warunki odmienne. 
Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą 
do licytacji i przysądzenia własności na 
rzecz nabywcy ibez zastrzeżeń, jeżeli osoby 
te przed! rozpoczęciem przetargu nie złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwoł- 
nienie nieruchomości lub jej części od egze- 
kucji i że uzyskały postanowienie właści- 
wego Sądu nakazujące zawieszenie egzeku» 
cji. W ciągu ost. 2 tygodni przed licytacją 
wolno oglądać nieruchomość w dni pow- 
szednie od godziny 8—l8:tej, akta zaś po» 
stępowania egzekucyjnego można przeglą- 
dać w Sądzie grodzkim miejskim we Lwo» 


SE ul. Sądowa 7, w sekretariacie Oddz. 
Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 
„Rewiru VI. 

Lwów, 21 pażdziernika: 1936. 3566K 


I. Km. 1818/36, 1812/36, 1747/36 itd. Ob- 
wieszczenie o licytacji ruchomości. Komor- 
nik Sądu grodzkiego w Stanisławowie I. 
Rewiru, Lucjan Fortuna, mający kancelarię 
w Stanisławowie przy ul. Belwederskiej L, 
5, na podstawie art. 602 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 18 listopa: 


6527/35 o pow. 358 m ! 


da 1936 o godz. 8:ej w Stanisławowie, ul. 
Potockiego Nr. 1 odbędzie się l:sza licyta- 
cja ruchomości, należących do Izaka Tei- 
chera zam. w Stanisławowie, ul. Zarwańska 
18, składających się z towarów galanteryj- 
nych, oszacowanych na łączną sumę zł. 
2793 gr. 05, Ruchomości można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu i czasie wyżej ozna 
czonym. 
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I. 


Stanisławów, 6 listopada 1936. 3589K 
UPADŁOŚCI. 
S. 4/32. Zniesienic konkursu. Otwarty 


konkurs do majątku firmy „Huculska Lu- 

bow“ spółdzielnia z ograniczona odpowie- 

dzialnością w Prokurawie znosi się ($ 1539 
ord. konk.). 

Sąd Okręgowy. 

Kołomyja, 18 sierpnia 1936. 33585 


UZNANIE ZA ZMARŁEGO. 


T 62/56. Józcf Faustyn 2 im. Wiktor syn 
Franciszka Borgiasza Wsktora i Stefanii z 
Rojków, urodzony 27 września 1900 w Ra- 
domyślu n/S. i tam ostatnio zamieszkały 
wstąpił w 1919, jako ochotnik do $ pułku 
Legionów Polskich 10 kompanii, razem z 
tym pułkiem brał udział w bojach pod Be- 
reczyna w lecie 1920 i od tego czasu zagie 
j nostępowanie celem uznaj 
| j wzywa się, aby zawias 
domionc Sąd o zaginionym do sześciu mic- 
sięcy. 


Sad Okręgowy. 


W Rzcszowic, 2 października 195%, 3386 
T. 53556 lan achor syn Adama * Ma- 
nanny, urodzony 25 listopada 1593 w Brzos 
stowej gó jako żołnierz 90 pn. byłej 


armii aus iej bra! udział w walkach na 


froncie rosviskim pod Łuckiem i od 1916 r. 
brak o nim wiadomości. Wdrażając postę: 
powanie celem uznania go za zmarłego, 
wzywa sic, aby zawiadomiono Sad o zagi» 
nionym do sześciu miesięcy. 

Sąd Okręgowy. 

W Rzeszowie, dnia 2! lipca 1956, 3363 
1. 50/36. Edykt. Jakub Zwarycz s. Mi- 
chała, urodzony 21 grudnia 1590 zamicesz- 
kale w PŁdzianach powiat Kalusz jako zok 
nierz armii austriackiej wyruszył na woinę 
w roku 1914 z mobilizacją i od tej chwili 
wszcelk: ślad o nim zaginął. Wobec tego Sad 
zarządza na wniosck Anastazji Zwarycz DOI 
steępowanie o uznanie wymienionej osoby 
za zmarłą, a zarazem  oglasza wcezwanic, 
aby Sądowi udzielono wiadomości o zagi- 
nionym i wzywa Jakuba Zwarycza, aby 
stawi! się przed Sądem lub w inny sposób 
dał znać o sobie. Po uplywie 6 miesięcy od 
dnia ogloszenia Sąd na ponowny wniosek 
crzeknie ostatecznie o uznaniu za zmarłego. 
Sąd Okręgowy. 

NY Stanisławowie, dn. 3 września 1936. 3569 


T. 91/36. Wasyl Kozak, syn Wasyla z 
Krzywołuki, jako żołnierz byłej armii austr. 
zaginął bez wieści. Wydaje się ogólne we- 
zwanie powiadomić o zaginionym Sad do 
Wcezcnyca IE57 

Sąd Okręgowy. 


Czortków, 7 listopada 1936, 3591 

T. 198/36. Włodzimierz Momut, urodzo- 
ny 26 listopada 1892, jako żolnierz b. armii 
austriackiej zaginął. Celem uznania go za 
zmarłego, a zwiazku małżeńskiego za roz: 
wiązany ogłasza się powszechne wczwanie 
o udzielenie Sądowi lub kuratorowi Drowi 
Tadeuszowi Sokołowskiemu adw. Lwów 
wiadomości o losach zaginionego. Żaginio» 
ny zaś, o ile żyje winien w ciągu 6 mica 
sięcy donieść Sądowi o swem życiu, 

Sąd Okręgowy. 

Lwów, 26 października 1936. 3540 

I T 49/35. 1) Honorata Bożek, córka Jana 
i Marii, urodzona 14 marca 1382 w Biało: 
brzegach i tam ostatnio zamieszkała i 2) 
Szymon Bożek, syn Jana i Marii, urodzony 
4 października 1884 w Białobrzegach i tam 
ostatnio zamieszkały przed około 30 laty 
wyjechali do Ameryki i od roku 1914 brak 
o nich wiadomości, Wdrażając postępowa; 
nie celem uznania ich za zmarłych wzywa 
się, aby zawiadomiono Sąd o zaginionym 
do jednego roku. 

Sąd Okręgowy. Wydz, I. cyw. 
W Rzeszowie, dnia 19 czerwca 1936. 3562 


T. 106/36. Edykt. Michał Pater, syn Kaz 
zimierza i Anny, urodzony 15 września 
1900 w Radwanie powiat Dąbrowa żołnierz 
Wojsk Polskich w roku 1920 zaginął bez 
wieści na froncie bolszewickim. Wiadomo: 
ści o mim udzielić należy w ciągu 6 miesięcy 
Sądowi. 

Sąd Okręgowy. 

Tarnów, 5 pażdziernika 1936. 


T. 54/36. Edykt. Katarzyna Borowska, 
córka Andrzeja, urodzona 27 grudnia 1896 
w Lackiem szlacheckim powiat Tłumacz 
przed wybuchem wojny Światowej opuściła 
dom rodzinny, udając się na służbę w niea 
wiadomym kierunku i od tej chwili wszelki 
ślad o niej zaginął. Wobec tego Sąd zarzą- 
dza na wniosek Justyny Hańczuk w Lac- 
kiem szłacheckiem postępowanie o uznanie 
wymienionej osoby za zmarłą, a zarazem 
ogłasza wezwanie, aby Sądowi albo Wasy: 
lowi Kujaszczukowi w Lackiem, którego uz 
stanowił kuratorem udzielono wiadomości 
o zaginionej i wzywa Katarzynę Borowską, 
aby stawiła się przed Sądem lub w inny 
sposób dała znać o sobie. Po upływie 1 
roku od dnia ogłoszenia Sad na ponowny 
wniosek orzeknie ostatecznie o uznaniu za 
zmarłą. 


3583 


Sąd Okręgowy. 
W Stanisławowie dn. 7 września 1936. 3568 


ROZMAITE. 

E. 60/36, Postanowienie. Sad grodzki w 
Żydaczowie w sprawie egzekucyjnej wież 
rzycielki Janiny Stasina, mauczycielki w 
Borkowo — Falętach, dział. przez pełni. 
adw. Dra C. Fischera w Żydaczowie, prze- 
ciw dlużniczce masie spadkowej po śp. lzy- 
derze Stasina z Żydaczowa, dnia 13 paże 
dziernika 1936 r. na posiedzeniu niejawnym 
postanowił na wniosck wierzycielki Janiny 
Stasina odstąpić od warunków  licytacyje 
nych ustawowych i oznaczyć termin do 
uiszczenia ceny nabycia do trzech miesięcy 
po uprawocnicniu się przybicia. Uzasadnie4 
nic. Uwzględniając okoliczność, że obiekt 
sprzedaży przedstawia większą wartość oraz 
notoryiną trudność w szybkim uzyskaniu 
większej gotówki — Sąd postąpił w myśl 
art. 697 $ I ust, 2 kpc. — Dr. A. Weber, 
w. r. Sędzia gr. 5590 
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OGŁOSZENIA PRYWATNE. 


oem umerena a Ma 1107 an o l oan 


OBWIESZCZENIE O DRUGIEJ ULICY- 
TACJI. 

Dyrekcja Towarzystwa Kredytowego Mic; 

skiego we Lwowie, ul. Halicka I. 23 po- 

daje niniejszym w myśl art. 15-—21 i 483—50 


Rozporządzenia Prezydenta Rzcczypospoali 
(Gięż Ghikr ZASREBŹ z DZE SIE „Aa Ee 
poz. SI2, do publicznej wiadomości, że z 
powodu niedojścia do skutku pierwszej bu 
cyzacji dla braku licytantów, sprzedane De- 
da za zalegle raty niżej wymienione eani 
dowane nieruchomości miejskie (domy miesz 
kalne, czynszowe), obciązone nożyczkami 


Towarzystwa, przez druga jpubliczna licze 


tację na podstawie przepisów Rozn, s 
denta Rzeczypospolitej z dnia 27 paździere 
neRa JBD2 r Ma. LL EB R ZNC SWAN I. 
przed  Notarinszem Janem Antomewiczem 
we Lcw ul. Batofego L 9%, PAENG Gm 
CUE wywołania stanowi ustalony priez 


Dyrckcię zniżony szacunek nieruchomości: 


nieruchomości (dlużsiez- 
La): „Meksandra z Boruekich Kostrzewska 
= nicruchomgść objęta wl. da KS ew 
am. każ. Przemyśl, prewadzonćj przy Sa 


dzie Okregovwym w Przemyślu, polożuna 
w Przemyślu. ul. Potockiego I. 7, cena wY- 


wala: zł 22.000.—, wysokość rękojmi =! 
4.900,--, termin licytacji 15 grudnia 19756 r. 
o GE Ha 


2) Właściciełki nieruchomości (dlużnie 
ekod: kielena Szceszrowicz u Fodek mae 
olet. Olga ŚSzcparowicz — nieruchomość 
objęta whł. 1912/1. ks. gr. gm, m. Lwowa 
rrowadzonej przy Sądzie Okręgowym we 
Lwowie, położona pod |. konskr. I%73 1H 
wc Lwowie przy ul. Potockiego L. 21. cena 
wywołania zł. 20.200,—, wysokość rękojmi 
zl 2.400.—, termin licytacji 15 grudnia 1956 
r. godz. 12-ta. 

Rękojmię winni przystępujący do licyta: 
cj: złożyć w kasie Towarzystwa Kredyto= 
wego Miejskiego we Lwowie, ul. iHalicka 
L. 21 w gotowiźnic, lub w papierach war- 
teściowych mających pupilarne bezpieczch: 
stwo, Podstawą licytacji będą warunki li- 
cytacyjne ustanowione Rozporządzeniem 
Prczydenta Rzeczypospolitej z dnia 27. X. 
1932 r. Dz. U. R. P. Nr. 94, poz. 812. Akty 
postępowania cgzekucyjnego mogą być prze 
głądane w biurze Towarzystwa Kredytowe 
go Miejskiego we Lwowic, ul, Halicka L. 
21, codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt 
w godzinach od 10—l5ztei, w ostatnich zaś 
trzech dniach przed terminem licytacyjnyim 
w kancelarii Notariusza Jana Antoniewicza 
we Lwowie, ul. Batorego L. 9. Zamierza- 
jacy licytować mogą w ciągu ostatnich 
7-miu dni przed licytacją oglądać nierucho- 
mości codziennie od godz. 8—l8:tej z wys 
jatkicem niedziel i świąt. Wzywa się osoby 
trzecie, aby najpóźniej na licytacji, jedna- 
kowoż przed wczwaniem do czynienia po- 
stąpicń wykazały, iż wniosły pozew o zwolz 
nienie całej nieruchomości lub jej części od 
cgzekucji i że uzyskały zawieszenie postę” 


powania egzekucyinego, inaczej bowiem 
ich prawo nie będzie przeszkodą licytacii 
i nabywca uzyska prawo własności. 3552: 
Z WE R w zr 
1. OGŁOSZENIE, 
Likwidatorzy spółki akcyjnej p, © „Ma- 


łopolska Fabryka Żarówek Spółka akcyjna 
w likwidacji" z siedzibą we Lwowie, ul. 
Lwowskich Dzieci Nr. 25, zawiadamiają 
akcjonariuszów, że w dniu 5 grudnia 1936 
o godz. 5-ztej popołudniu odbędzie się w 
lokalu Polskiego Związku Przedsiębiorstw 
Flektrotechnicznych w Warszawie, przy ul.. 
Marszałkowskiej Nr. 110 m. 7 


NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMA- 
DZENIE AKCJONARIUSZÓW 


z następującym porządkiem dziennym: 


l. Sprawozdanie likwidatorów z obecne; 
go stanu likwidacji; 

2. Powzięcie uchwały co do sposobu spiez. 
niężenia nieruchomego i ruchomego mają- 
tku spółki; TE 

3. Ustalenie okresu czasu pełnienia czynz. 
ności przez likwidatorów; 

4. Wolne wnioski, 


Akcje na okaziciela dają prawo uczest-. 


niczenia na Walnem Zgromadzeniu, jeżeli 
zostaną złożone Spółce w jej biurze we 
Lwowie, ul. Lwowskich Dzieci 25 przynaja 
mniej na tydzień przed terminem Zgromae 
dzenia i nie będą odebrane przed jego u- 
kończeniem. Zamiast akcji mogą być złos 
żone zaświadczenia wydane na dowód zło- 
żenia akcyj u notariusza lub w instytucji 
kredytowej krajowej oraz w Rotterdamsche 
Bankvereenigung wraz z filiami w Holana 
dii. W zaświadczeniu należy wymienić nua 
mery akcji i stwierdzić, że akcje nie będą 
wydane przed ukończeniem Walnego Zgro- 
madzenia. 


Likwidatorowie: 3582 
Dr. Karol Mandel. Adolf Lowicz. 
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